
GAZETA POŻNANSKA 
"Nro. 28. 

| w Sobotę dnia: 7. Kwietnia Roku 1810. 

z Potęnia d.. 6. Pom 
Po wyjściu z tąd w dniu 3. m.b. batalio= 

nu £ półku i4go piechpty.do. Torunia, przy- 
ciggnely tu w tych dniach piękne dwa bata= 
liony z półków piechoty dogo. i i 19° na am 
Systencyą. 
Sz Warszawy d. 3a. Marca, 
Ww ypis z Protukutu Sekretaryatu Stanu, 

|. w Pałacu naszym w Dreźnie dnią 
7. Lutego 1810 roku. - 

Fredica August, z. Bożey łaski, Król 
“Saski, Nigze Warszawski, Gtc. etc. 

- Giły organizacya wydziałów spraw wes — 
wnętrząych skarbu i policyi po Departamen- 
sach zapadła po dekrecie maszym 29. Kwie+ 
nia 3808 roku, | „stanowiącym. Kommisaye - 

; examinacyine, nieoznaczyła urzędników pod 
- Bazwiskićm Tatendenta’ skarbowego i poticyi- 
nego; achcąć oraz, aby zdatność kandyda- 
tów podaigeych się na funkcye w administras © 
cyi dóbr i lasów Barodowych, dostatecznie |. 
mogła bydź doświadczoną , „za wysłuchaniem 
zdania oaszey Rady Sianu, postanowiliśmy i i 
„Stano wiemy co następuie: : * 

. Art 1. Intendent, "dóbr i lasów. naro= 
dowych, ma należeć do składu każdey Kom- 
mis ssylexaminacykiey Departamentowey, Tó- 
wnie iak Nadłeśniczy i Budowoiczy Depar- 
osiowy, za wezwaniem. Prefekta, _ 

Art > Zamiast Intendenta skarbowe- 
go a artykułem. btym dekretu 29. 
Kwietnia 1gog roku, przydany ma bydź do. 
składu każdey Kommissyi ękaminzcyiney De- 

j patiawentowey ieden 2 członków Dyrekcyi 
'skarbowey - Departamentowey $znaczony 
przez Dyzoktorą, „skarby, za wezwaniem Pre- 
fekta. |, 

Art 3. Zamiaet Totendehta Policyine- 
go wow w artykule i a ha- 

age ad ża 29. Kwietnia 1308 lee zas 
padiego, przydany ma bydé' do składu ka: 
żdey Kommissyi examinacyiney ‘Depart 
mentowey - Kecarmitenss Policyiny: Departa- 
mentow ys 5 

Wykonanie ninieyszey woli i naszey, Ra- 
dzie Stanu, a iey umieszczenie w Dzienniku 
Praw Ministrowi Sprawiedliwości: żalecamy. 
Sód Frederyk August. 

przez: Krola: 
(L.S.) „* Minister Sekretarz Stanu, 

Ę Stanisław wiższiaj. 2 
Zgodno. z oryginatem: - : 

Minister Sekretarz Stanu, 
ż Stanistaw Brees. p 

Zgodno: ś.ocręiaskówć: 435 
Felix Łubieński, M, SB. 

(148.5) Antoni kotow 8.G. 
2. Warszawy d. 31. ‘Marea, 

List do Redaktora gazety korrespon- 
denta. -. Si 

» Wątpić nie można, że redakcya gazes 
ty korrespondenta chętnie chwyta każdą epa- 
„gobność ogląszania czynów mieszkańców zie- 
mi naszey, godnych wspomnienia, nieuwa- 
Żaiąc na stani na wyznanie tych to się niemi / 
uzacnili; z> tymwezystkim wiełeżto iednak . 
dzieiów, nie * tylko walećznością rycerską, 
ale i wspaniałością obywatelską naznaczo- 
nych, uszło (żal się Boże niecierpliwey cie« 
kawości powszechney) w biegu tych lat kil- 
ku, w których buyno odkwitta sława Pol- 
skiego plemienia, choé nigdy do szczętu nie* 
 zwiędła , ale mrozem tylko ościenney prze- 
mocy i zazdrości znalazła się przeiętą! Tak 
naprzykład doszło wiedzy: publiczney;, że 
podtenczas, kiedy Gdańsk był w oblężeniu 
trzymany, - towarzysz z powstania - któregoś 
z. mr eile peletich belts wy- 



* 

słanym w dziewięć koni na czate, uyrzał 

trzydziestu huzarów ; zaułany, Że go orężni 

bracia iego nicodstgpig, uderzył na tę kom- 

mende, rozproszył, kassę zdobył, i do oba 

zu.Francuzkiego. z nią przybył. Marszałek 

Lefevre zadziwiony przytomną: śmiałością tak 

mierowney siły, opisał Śpieszna to wydaree- 

mie Cesarzowi Francuzkiemu, zapytuiąc się 

eraz, gdzie i komu zabrana kassa, (w którey 

do kilkunastu tysięcy talarów. znaydowało 

się) miała bydź oddaną. Wydał rozkaz bez 

zastanowienia się: adnego Naysławnieyszy 

2 Bohatyrów, aby zdobycz została się przy 

zdobywcach; ¢i.za$ równie gorliwi obywate- 

łe.iak waleczni woiownicy chcieli, aby ten 

połów dzielną uchwycony ręką, był obróco- 

mym na:potrzeby rodowitego woyska. Zbo- 

"gaceni sławą tak odważnego uczynku i ehlu- 

ba zasłużenia się dobrze Qyezyźnie inszego 

już nie szukali zysku, Umieszczone było 

wprawdzie opisanie tego czynu w nowinnych 

drukach; lecz zachwyt, w który wpędziło 

znać piszących t tak nadzwyczayne wydarzenie 

znusiało stać się przyczyną ;. Ze nie opuszczo- 

nego  nieznałazło * się -w tym, doniesieniu, 

oprócz nazwisk Towarzysza, który: dowodził 

i podiommendnych iego, o czym iednak 

prayszediszy do siebie, łatwo było bez wiel- 

kiey pracy dowiedzieć się, ale tymczasem 

zniknęła (zasypana. niepamięcią ) sława tych 

dziarskich rycerzy. 
„W: cela tedy AAA tych, 

których słusznie obruszaią tak ciężkie zaba- 

czenia, sądzę, Że-się dobrze zasłużę nie- 

winnym.drukom Warszawskim, gdy przerwę 

smutne wrażenie niesmakyuweselaigcym opi- 

saniem czynu godnego zaiste, aby był ka- 

. Żdemu wiadomy, a przeto umieszczenia mię- 

dzy doniesieniami o dzieiach chwalebnych. 

Rzadki traf i nieszczęśliwy sprowadza do 

Opatowa walecznego i ranami okrytego Źoł- 

nierza; ten znayduie w tym mieyscu (w tłu- 

mie narodu, któremu zarzucają nieczułość i 

przywiązanie do samych tylko zysków ) duszę 

spesobną do ocenienia wartości: sceptics 

idące kassowe wozy Pruskies pod konworem ” 

4-5 
«<<. @ 

ofiat złoż. nych Oyczyźnie, znaydułe w tym=- 
Że tworzea UlmieiętJą ręką, CO lego rany za 
tewa i letzyć ie się stara, zużyduie serce roze 
czulóne nad opuszczeniem, w którym ze 
zbiegu okoliczności różnych znayduiesig Żct- 

nierz, godny bydź zachowany przy Życiu; 
zdobywa się dła niego na wszełkie sposoby 

ratunku Starozakonny Josiek, Ghirurg. miey- 

scowy, i uzacnia siebie w tym zdarzeniu czy- 
nem wszelkich pochwał godnym.  Relacyą; 
którą tu posyłam Redakcyi Gazety. Korre- 
spondenta do umieszczenia w niey, miałem 

sobie udzielopą przez Przyiaciela mego, Ofi» 
cera Sztactowego wjeździe Polskiey, któremu. 
wszystkie okoliczności w niey znayduiące się, 
są doskonałe wiadome. Rożpamiętywałem 
z zazdrością izapałem Kaprala Kleczkowskie- 
go odwagę, lecz gdyby się chciano puścić na 
zazdroszczeńie świetnych czynów wdyskom 
Polskim, któżby w zaciągach naszychzazdro- 
ści uszedi? Odgłos tyle rzadkich poświęcefi 
+ niczym -niearażonego we wznosi 
umysł, niszezy obojętność, ożywia haytklis 

wsze wspomnienia, i rozbudza marzenia 
zmieszane że złorzeczeniem: czasom przes 
szłym; gęste wtedy sypią się iskry z całego 
bytu nas, których czas iuż w cień zapedza ; 
nósiliśmy bowiem i my tę sukienkę, która 
was następców naszych zdabi, i wy ią na- 
‘wzaicm. Niecierpliwe pożerały dawne woy= 
sko Bolskie równie, iak i was chęci dokaza- 
nia tego, co wam łaskawa Opatrzność doka- 
zać pozwoliła, Dal tego iasie dowody Zoł- 
nierz dawnego zaciągu w kampanii 17925 
obfituie w nie i rok 1794. 

nierz, wszędzie. Obywatel, godnym się na- 
rodu swego pokazał. Prey dawnym tedy 
woysku został się zaszczyt bez szczęścia; mę- 

stwo odżywionego woyska i szczęście sprzy= 

iało. Odéwit waszey chwały naszym szczą- 

Wszędzie Zot 

tkota przyświeca, a pamięć mężnych usiło= - 
wan dawnego Zołnierza i wy młodsi oe 

nieprzestaniecie z chiubą wspomiaać, ~ 
„s Mocno; przyznaię się” wzruszyło mnie RE 

przysłane mi Od Przyjaciela mégo opisanie ” 
nadzwyczaynych dwóch tych caynow, z któ* ' 
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rych pierwszy dał powód de drugiega. W za- 

pędzie waleczności posuwa się Zotnierz za 

„granicę niemal obowiązków powołania swe- 

o, (ieżeli to iednak powołanie granice mieć 

może) a mieszkaniec Opatowski wychodząc, 

z powsz2chney. kolei charakteru „plemienia 

gwego, daie dowód niepospolicie cnotliwey 

tkliwości, Tak mię zachwicit, mówię , ten 

wypadek zaiście osobliwy. w związku swoim i 

w okolicznościach; w tey samey bowiem 

chwili zastanawia mnie ognista śmiałość wy- 

stawiaiącego się na wszystkie niepezpieczeń- 

stwa woiowoika, - CO mnie rozczula niespa- 

dziany przykład damy przez Jogka Chirurga 

| $pieszącey się, gorliwosci do złożenia 
obfite- 

go wypłatu winnego iludzkości, i wzglądom 

współ-mieszkańca na tey samey zięmi; ta- 

kieto na mnie wrażerie Żywe uczyniło, że 

wolałam odźałować chudopacholskic
h kilka- 

naście groszy, -bez uwagi na to, ze czasy 

ciężkie, i posłać przez umyślnego prożbę mo- 

ią o umieszczenie tego Artykułu w pismach 

publicznych, uiż cierpieć, żeby tak godne: 

pamięci zdarzenie poszło do składu tyle rze- 

czy, albo uszłych wiedzy powszec
hney, al- 

/bo zapomnianych i bez śladu zostawionych. 

„ Patryotyczney prawdziwie podięłyby się 

przysługi osoby (mianowicie woyskowe 
) któ- 

reby zatrudnić 8i¢ chciały z dokładną 
piloo- 

ścią opisaniem dzielów od Epoki odinian: 

w, kraju, naszym zaszłych, zaczynaigcey 8ię 

w roku 2907, ażdo dńiadz:sieyszego. Szcze
- 

gólnym bydźby powinno staraniem i. zgroma
- 

dzeń iak sprzyiaiących naukom, taki tych ca 

maią z powołaniai z obowiązku p
owierzone 

'gobie ćwiczenie w nich młodzieży; starapi
em 

* ich mówię bydźby powiono, skrzętne z
biera- 

nie czynów tych mężów, którzy. przez 
zasłu- 

gi w narodzie stali się w biegu tych 
łat kilku 

godnemi we wszystkich względach, aby ich 

wystawiano dorastaigcey młodzieży za wz
ór 

gorliwego zapalenia się do cnoty i do c
hwały; ' 

takowy zbiór, zalecać się ma rozważan
iem i: 

wyborem brakownym, pilnym wyw
iadywa* 

_niem i, wyszukiwaniem przykładów, stylem 

prawdziwie Polskim, zupełną znajomością 

IE JE? Z 

istotnego znaczenia terminów; ounikaniem 

toków cudzozięmskich, kiore są zawsze do- 

‘wodem, albo naganney niewiadomości, ale 

bo. rownie nagannego niedbalstwa. 

„„ Ktokolwiek zapaliłby się. chęcią ochro= 

nienia od niepam»ęci tyle dzieł sławnych nas 

rodu naszego w krótkim przeciągu burzliwych 

tych lat kilka spełnionych, i poświęcił tako= 

we dzicło (gładkim pisane piórem) chwale 

cnych mężów, których łaskawa Opatrzność 

wybrała do ich wykonania, tudzież rozmno-« 

żenia liczby naśladowców godnych zazd
rości 

przykładów, ktokolwiek tak chwalebng, tak 

użyteczną przedsiewziął pracę, ten słusznie
 

i niezawodnie odniosłby w zysku wdzię- 

czność powszechną, nie tylko żyjących, lecz 

i potomnych; iemu bowiem nałeżałyby spra* 

wiedliwe dzięki za zachowanie tak drogiego 

skarbu, wydartego wiekamdecącym spiesznię 

ku przepaściom niepamięci. 

/ Bywszy Oficer .w woysku W. X. Litt: 

Wyiątek z Lista Pód- Pulkownika i Szefa 

szwadronu iazdy Polskiey do Przyjaciela 

swego bywszego Oficera w woysku W iel- 

© kiego Xięstwa Littewskiego. — ge 

4, Josiek Mośkowicz, QGyralik Opato
wski;: 

widząc -Józefa. Kleczkowskiego , Kaprala 

w pułku gim kompanii gciey 'azdy Polski
ey, 

przywiezionego do Opatowa i ranami odeb
ra- 

nemiw bitwie pod Sandomierzem okrytego; 

a ze zbiegu różnych okoliczności bez r
atun- 

ku i-opatrzenia znayduizcego się,
 powodo= 

wany szłachetńym uczuciem, przedsiewziął. 

leczenie go swoim staraniem i o swoim ko- 

szcie, a niekładąc granic chwalebn
emu po- 

litowaniu, gdy Aostryacy przymuszeni opi
a= 

żcić Opatow chcieli: z sobą zabrać znaydni
ą- 

cego się w ich niewoli wspomnionego Kar. 

prala ( który nawet-nie był jeszcze w stanie 

ruszenia się z mieysca,) zaręczył za niego 

Josiek Mośkowicz całym swoim maią
tkiem i 

obowigzat się tegoż, skoro do sił przyidzie, 

‘nazad im odesłać,” Niezgłaszaiąc cię d
a nie” 

kogo przez kilka miesięcy Jostek Mośkow
icz 

utrzymywał z naywiększą pracą i pilnością żę:



246, 
go ‘ktérego raz wa wniął wed ewoią opiekę. 
Nieprędko znalazł Kleczkówski sposób żgło- 
szenia się do pułku swego i należące od nie- * 
go otrzymać wsparcie. Kleczkowski zewszech= 

miar był godnym napotkać człowieka tak tkli- 
wego, gdyź równie ma walecznego możnaby 
znaleść, lecz walecznieyszego prawie niepo-: 
dobna; gdziekolwiek się znaydował, wszę- 
dzie nadzwyczayney odwagi i zimncy krwi 
dawał dowody; te przymioty ziednały mu 
między Towarzvszami swemi, - osobliwie 
w kompanii w którey się znaydował, przy- 
wiązanie i ufność nieograniczoną; <Zołnierz 
zdawał się nieznać niebezpieczeństwa , gdy 
Kleczkowskiego przed sobą widział. * Mime 
naywiększego starania zostanie cecchowati 

kaleka pewnie, Watpié nie można; Że iego 
azsługi ściągną na niego wzgiędj N 3 dis 
azey Kommendy, 

* Wiem Przyiacielu, że cię rozreęwadkkłe: 
„ene i wiedzy gódne zdarzenie. -Bay Boże, 

Żeby ludzmi tak walecznemi, iak Kłeczkow- 
“pki, a tak czułćmi iak Jośko, kray nasz,się 
ciągle napełniał, aS ; 

X Paryża d. 17. “Marca. : 

"Tysiące robotników. zatrudnionych. ieat 
ptzyspasobieniami do uroczystości... W Lu- 

- wrze wyetawi2ig nowe galerye dla widzów na 

© jest tym ślubem. 

dzień religiyney ceremonii ślubu. —. Uro- 
czystości trwać będą przeszło ośm dni, Wszye 
atko, mowi dziennik Paryzki, zatrudnione 

Damy zaymuig się etroia- 
mi; Aktorowie uczą się nowych sztuk; itd. 

© Lista Dam, które znaydować się będą.na 
uroczystości dnia 29. wynosi 2 do 3000, li- 
<zba po. azdów 4000. 

-Z Rheims przybyła tu deputatya ż ey 
| źbą o pozwolenie miastu wyprawienia festy- 

mu dla Cesarzowy pod czas Jey przejazdu. 

Generał, Senator Valence, iedzie do Rhe ‘ims, 
gdzie stanie na czele gwardyi honorowey. 

„Przed wniyściem do ciała prawodaweze- 
go wystawionych będzie sześć statuow, mię 
dzy innymi statay Kanclerzów dA guesseau, 

5 mera oraz Ministrów Sully i Colbert, : - 

"straż francuzka nocowała w Noriano. 

= - 
Słychać, iż Xiąże Repnin uda się do 

Madrytu, iako Poseł rogsyiski, * ża: <a 
" Manitor dzisieyszy zawiera co Nastepuie £ 

„ Generał Bonnet pisze pod dniem 20. Lu- 
tego z Oviedo, Że powziąwszy wiadomość 
o kupieniu się znaczney liczby insurgentow, 
uczynił lekie poruszenie wstecz, dia połą- 
czenia swych kolumn w Pola de Sierra, 
Asturyiczykowie , uwiedzeni ićm porusze- 
niem, zeszli z swych gór. 

dyspozycye. Dnia 14. Luiego przednia straż 

nieprzyjacielska tak natarczywie była atako- 
wang, iż wszystko, “eo choć na moment 

oprzeć . się. chciąło, zotepionem został 
w Nora lub zabitem; Woysko przeszedłszy 
most wśród żwawcgoć ognia, zviszczyło całą 
massę insurgentów, zabrało w niewolę 500 
a trupem położyło 400. Pomiędzy i ieńcamk 
;znayduie się ieden 'Brygadyer i trzech Pod- 
pułkowników; Tego samego dnia przednia 

Dnia 
15. zebrał się znowu nieprzyiaciel na mo- 
cnóm stanowisku przy moście Pennaflore. 
Spłoszono go powtornie, tak, iż oparł się 

oe dopiero po nad Navią, blisko Galicyi. Kot= 
pus Bonneta obsadził N arecę ;* 
oświadczyli swą podległość. = 

Pułkownik amerykański Burr,’ 

dsoę 

sławny 
,2 swego poiedynku z aoi przybył 
do Paryża. a 

2 Poryża PA 22. Marca. : 

Słychać, iż w dzień zaślubienia” Cesarza | 
Jmci, ma bydź 6060 młodych panien wypo- 
sażonych, po 600 franków i zaślubionych 
w tym dniu z woyskowymi, któfey się. dy- 
styngwowali, 

Od onegday bawi Cesarz z Xieciem Bas 
sano, Sekretarzem Stanu i wielu innemioso— 
bami dworu w Compi iegne, dokąd wyieżdża- 

ią także aktorowie z teatru francuzkiego. 
Przybył tu Hrabia Wallmodeń, Gene- 

rat Maior w służbie austryackiey. | 
Dnia 15. uczuć He dato oe ziemi 

"W pach 8. 
- «Deputacyą z 14 ditańków ciała „za 

4 

Bonnet wydał: 

S
A
 

a
 
S
e
 
e
e
 

ene 
e
a
e
 

e
e
 



: 

1 

e
e
 E
P
 

a
t
t
 

"na sobie robe ponsową azamitną złotem has 

wezego oddała attencye 7 Wielkiey Xiężney 

| Toskańskiey: 

w. Xigze Frankforteki (Xiąże Prymas) 
& wydai w zeszłym miesiącu podczas bytności. 
awey'w Paryżu dzieło pod tytutem: O poko- 
in kościoła w państwach kolifóeracyi rei 

x „skiey. : 
„Miasto Paryż, mówi Sodio, obi pie- 

skończone przygotowania douroczystości a= 
stubin, Pomiędzy innemi illuminacya ogroe 

- du Thuilieries będzie Bos ty mete saa | 

kiedy widziano. 

Naprzeciw Cesatzowey Ludwice wystsne 

zostały przepysznej poiazdy galowe. 

Przybył tu Krol Neapolitański, ~ 

/W Rzymie niemasz teraz dig Rar- 

dynała, wszyscy bowiem do Francył „e 

thal, — 

W dzień przybycia i żówky: mimo 

innych festynów, będą także bankiety woy- 

skowe. Każdy żołnierz dostanie e franki i 

50 centymów, a każdy oficer 12 franków, 

z Ańuszpurgu d. 24. Marca. 
Przy odieździe Cessrzowey z fAuszparga 

W. Ochwietrz Xięcia Trewirskiego, Hrabia 

Kesseletadt, otrzymał w podarunko koszto- 
“wny sygnet i liberya hoynie została obdarzo- 

" ną. 'Monzrchini . wieżdżałąć do Auszpórga 

otocznca była 3006 ludzi kawaleryi. Miała 

fiowaną. Jeszcze doia 21, staneła w Kals- 

rube, a wetoray rano ruszyła w dalszą dre- 

ge do Strazburga, gdzie 15,000 ludai stać 

«będzie w paradzie pod dowództwem Nigcia 

"Averstsedskiego. W Ginsburg, niedaleko 

Ulm, znaczna mnogość ludu. zabiegła drogę 

Gesarzowey, chcąc potaed Jey do miasta 

wciągnąć. Nie zezwolono na to; Cesarzowa 

„jednakże grzecznemi wypłaciła się ludowi 

ukłonami za iego dobre chęci. Szambełani 

bawarscy, assystuiący Cesarzawi do Geislin- 

gen, ik sły na odieździe cesarskie poda- 

XUBKŁ. - 

od Ment d 97. Marca. 
Wysłanie Hrabi Metternicha do Paryża, 

.do którego sam Napoleon miał sez p 

„ky 
dem, iest podobno celem nader ważnych 
przedniotów ; uwadaig ie, iakoby siĘ tyczy: 

ło propózycyi pokoju, którą rząd franeuzki 
na nowo podać. zamyśla Angli. Ze teraz 

układają sig w sustryackióm Ministerium 
żwiązków. zagezniczii; ych ważne intereasa i bar- 

dzo potaiemvie, wnoszą ziąd, iż bioro Fira- 

bi Mectternicha nikomu innemu, sr oycu 
'iego powierzone zostało. 

z Wiednia d. 24. Marca, 
Cesarz Jmć powrócił tu dnia 20. ' Półe= 

gnał się w Ens z corką swoią, Cesarzową 

Francuzów, zkąd pojechał do Linz.  Kom- 

missarzami przy uroczystć.m oddaniu byli : 

z austrynckicy strony pierwszy W. Ochmistrz 
Miąże Trautmanosdorf, z strony *francuzkiey 

zaś Xigte Neuchate leki, W celu powitania 

Krolowey Jeynci nespalitańskiey wysłał był 

Cesarz nasz Arcy- Xi¢cia Antoniego de ‘do „ad 

nave 
z Karlsruhe d, 21. Masca. 

Dziś wieczorem przybyła tu Cesarzowa 
Jeyme. Francuzka, Na teatrze była repre~ 
zentacya, - którą Ceaarzo wa Jeymó zaszczyci- 

ła swą przytoinnością, Cate miasto było 
oświecone. Juire reno o godzinie g. uda się 
Cesarzowa w dalszą podroż do StraZburga. 

<— W SŚrrażburgu spadziewany tuz był przed 
kilku dniami Xiąże Eckmishi z Paryża, dla 
obiętia naczelnego dowodztwa nad | wszystkie- 
mi woyskami znaydwiącymi się w Sttażbur= 
gu i okolicy. Słychać, iż Wielki Xiąże 
dziedziczny Badeński uda się piezwłocznie 
z małżenką swą doiParyża na uroczystości 

ślubu, — , 
Og Humtetdaku d/s; Marea: 

Według urzędowych wiadomości z Pary- 
Za, dola 16. tim. Pełnemocnikowie Króla 

"Naszego i Cesarza Francuzów podpisali tra-' 
-ktat, mócą którego w skutek nczynionych 
"koniecznych ofiar, exystencya Królestwa hol- 
lenderskiego uiraymang będzie. Krol posta= 
nowił, wrócić do swych kra'ów zaraz po za» 
ślubiesiią się swego wspaniałego Brata. 

z Madrytu d. 23. Luiego. 
* Rzecz godna uwagi, Ze Kapitułą katedry 



=. 

2 43 » 
w Cordova pod czas przeiazdu e przez 
to miasto, — przenikniona wdzięczn:ścią, 

gdy Król -pocieszaigce do znakomitszych. 
mieszkańców wyrzekł słowa, ofiarowała mu 
znaczną summę. na potrzeby kraiu, Król 

odpowiedział, że z ukontentowaniem do- 
wiedział się o gorliwości, z iaką. Ducho= 

wieństwo stara się, zwrocić uwiedziony lud 
do iego obowiązków, od których oddalili go 
nieprzyjaciele dobra publicznego; lecz że 

. niepotrzeba takich ofiar, w kraiu bowiem 
dobrze urządzonym zwyczayne kontrybucye 
ma wydatki wystarczają, — ; 

Od czasu miancwania Xięcia Neufchatel 
Generalnym Maiorem armii francuzkiey, Mar- 
szałek Soult pisze sie Generalnym Maiorem 
Jego Królewskiey Mci Katolickiego. — Xig- 
Że Abrantes wyruszył z Burgos ku Vallado- 
lid. — Król nasz udał się z Puerta St. Mar- 

ta (pięknego miasta naprzeciw Kadyx na dru- 
gim brzegu zatoki) do Chiclana przylegiey * 
romansowey wsi, gdzie mieszkańcy Kadyxu 
latem naywięcey przebywaią. — 

z Stralsuudu d. 21. Marca. 

Wyszła tu proklamacya następuiąca: My 
Karol, ż Bożey łaski Król Szwedzki, Gotow - 
i Wandalow etc. czyniemy wiadomo: — 
W skutek zawartego miedzy Nami a Cesa- _ - 
rzem Jmcią Francuzów i Królem Włoskim 
traktatu pokoiu, odbieraiącznowu prowincyą, 
która od wieków z Państwem Szwedzkim złą- 
czoną była, dzieląc z nim zawsze dobre i złe, 
ile zmiana okoliczności czasowych te za sobą . 
prowadziła, prowincyg, którey. wierność, i 
przychylność ku Nam i przodkom” naszym 
przeciwnościami doświadczona i dowiedziona 
—- serce nasze wylewa się na radość nayZy- 
wszą z złączenia znowu poddanych, których 
kochamy i poważamy, a których burzliwe 
zdarzenia lat upłynionych zupełnie od Nas 
oderwać groziły. - <= 

Nietayne Nam są kieski nieoddzielne od 
okoliczności woiennych, a iakie w ciągu cza- 
gu tego poniosła Pomerania i Riigen. Głę- 
bokim napełniaią nas żalem i gocliwe wzbu- 

or te . ° ICE a dzaią pragnienie, wstrzymać ile możności 
ich skutki i zatrzeć ich wrażenie. żę 

Gotowi chwycić się bez naymnieyszey 
zwłoki -wszelkich szrodków , wzywamy Wag 
mieszkańcy Pomeranii i Riigen, abyście siły 
wasze łączyli z naszemi, a przez niewzruszo- 
ne zaufanie oycowskiey pieczołowitości rzą 
du, przez poświęcenie się dobru powszechne 
mu, iedności w wykonaniu obranych szro- 
dków, dołożyli się także z waszey strony, 
aby zamiar ten był dopięty i usiłowanie wa- 
szego Króla skutkiem uwieńczóne, - 
W tenczas tylko, gdy znaydziemy was 

ożywionych témi maxymami, będzie nam 
się mogło udadź, zwrocić do dawnego stanu 
kwitnącego oświecenie, handel, przemysł 
kraiu, a mieszkańców do dawney pomyślno- 
ści. Wskażą wam one, że określenie, że 
"odmiany w waszgy prowincyi dla utrzymą. 
nia ogółu s4 konieczne i że poiedyńcze po+ 
ciągną za sobą ofiary; lecz przekonacie się 
także, Że wasze przeznaczenie kierowane iest 
styrem łaskawego, sprawiedliwego Krola, 
który Żyie tylko dla dobra swych poddanych 
i którego | bezustanuém usiłówaniem lest, 
w kaźdey czynoości okazać łapodność i ży= 
czenie, iakiemi serce Jego dla mieszkańców 
Jego Państw iest napełnione, «= sę 

Jesteśmy wam przychyłni i połeczmy was 
Bogu Wszechmocnemu.. 

Stokolm dnia 24, Lutego 1810, 
j Karol f 

: ć Hrabia Wetterstedt. 
z Londynu d. 16. Marca. | 

€ Lord Chatam wziął dymissyą iako Szef 
artyleryi; Następca iego ieszcze nie wia- 
domy. : 

Urząd transportowy ogłosił, Że wiełką 
liczbę okrętów miedzią pobitych naiąć chce 
na sześć miesięcy. : 

Według wiadomości z Gibraltaru z dnia 
23. do Ceuta świeże znowu wyprawiono woy- 
ska, i na zaiutrz widziano ie ląduiące wśród 
ognia armat z twierdzy, RARE 

Dla rządu  portagalskiego uchwalono 
9§0,000 funtów szterlingów posiłku, © 3": 

e
 



‘dais ai, Października. 

dzanie się wyspy. 

0 Cuesta przybył z swą fami
lią do Gi ral: 

€aru. ; . oer 

Z Madras odebral śmy wiademości do 

Spukoynesé. w armii 

została znowu przywróconą; lec
z w-prowin= 

cyach przyległych wybuchł nowy rokas
z mię: 

dzy „mieszkańcami. — O o
panowania Gua- 

_ delupy nadeszły wczoray ur
zędowę depesze 

od Admitsta Sir Alexander Cochrane i Gene-
 

Tala Jerzego Beckwith. Daia 3. Lutego po- 

wszechną była bitwa a dnia 5. nastąpiło pod-. 

i z Londynu d. 16. Marca. 

Anglicy wylądowali na Guadelupę w dwóch 

dywizysch; pierwsza pod rozka
zami Genera- 

ła Beckwitb, druga pod rozkazami G
enerała: 

Harcourt. Załoga poszła w niewolę. — 

Strata pasza wynosi w zabitych 4 P
oruczni- 

ków, 3 sierzantów i 45 Żołnierzy a w ran- 

nych do 2 50. 
: : 

"* Francuzi doszli do zatoki Kadyxu w ty
m 

właśnie momencie, gdy linie S. Rocha wy- 

gadzono na powietrze. 

twierdze, ale nawet mury it. d. podłuż brze
- 

gu Algeziras. — : ; 

' Piszą z Gibraltaru pod dniem 22. L
ute- 

go, że Francuzi uzbroili znowu korsarzy 

francuzkieh. aż > : . 

Na giełdzie utrzymuie się wciąż pog
ło- 

ska, Że kuryer austryacki ostatnio prz
ybyły, 

przywiczł propozycye do negocya
cyów po- 

koiu,. —= — 

Według listów z Hollandyi Napole
on 

odpowiedział niedawno deputacyi na audy- 

encyą przypaszczoney; de pragnie bardzo 

pekoiu, i Że szczęście iego dopeinionémby
 - 

było, gdyby w dzień koronacyi no
wey Ce- 

sarzowey mogł zwiastować, iż kro
ki nieprzy- 

jacielekie na morzu ustały.
 os! 

Także Cesaiz Marokański zwrócił ba- 

czność swą na Ceutę; 'która tym sposobem 

łatwo jabłkiem niezgody międ
zy: nim a Aa- 

gliq.etaé się moze. — 2 os 

Gazety stałego lądu zapchane w
iadomo* 

ciami o naszych klęskach w. H
iszpanii, i 

grożące nam rowny miż nieszczęściami w
 Pore 

Zburzono nietylko. 

tugalii, gdybyśmy się przy niey utrzymać 

chcieli, dowesza nam 6 zaślubieniu Nap a= 

jeo na z Arcy- Riężniczką austryacką, Wia- 

domość ta, niszeząca plany nasze i zmienia= 

iąca domysły o politycznym sposobie myśle- 

nia dworu austryackiego, nader iest'dła nas 

nieprzyjemną i w niespokoyność nas wpra* 

wia. Ci, co byłi za.woyną, uczuli Żywo iey’ 

ważność, i wyśmienitego chwycili się sposo~ 

bu, to iest: powątpiewaiąć o iey prawdzie. 

Lecz na nieszczęście gazety francuzkie po=' 

- twierdziły to wszystko, o czem A.mszterdam=
 

skie i Hamburgskie doniosły, .a tak nasi krą 

brni polityczni niedowiarkowie uwierzyć na
=' 

koniec muszą. z > 

/ Z zamknięcia dla nas portów stałego łądu
 -: 

korzystaią szczęgólniey Amerykanie, rozeze- 

rzaiąc swóy handel. Duniczykowie i Rossya- 

nie wapeinili magazyny swe produktami ame- 

rykańskiemi przez Amerykspów sprowadz
o- 

nymi, i weszli z ostainiemi w takie na przy-. 

szły rok umowy, że Europa z Państw zie
- ° 

dnoczonych dostatecznie, cvkrem, kawąs | 

indigo i t..d. opatrzeną-zostanie. —— 

Listy z Portugalii nie pomyślnego nie- 

zawierają. Pospieszaią tam z wyprzedawa= .. 

niem wszystkiego, mówią o wsiądzeniń na 

okręty i spodziewaią się, Że Francuziza dwa
 , 

miesiące będą w Lizbonie. Lord Wellin- 

gton, który dnia 3. t. m. znaydował się w tey © 

stolicy, połechał do armi:, dla obięcia do- 

wodztwa nad armią angielską ; Marszałek zaś 

Beresford dowodzić będzie woyskami portu= 

galskiemi. Uczynią przynaymniey, co będą 

mogli. Francuzi posuwaią się na Południe 

Połwyspy, szerząc się coraz daley na Pułno- 

cy. -Masie woysk, z iaką atakować chcą . 

Portugalią, potęga nasza niewyrownywa. : 

( W Rio Janeiro czyniono przysposobie= 

nia do przyjęcia znaczney potęgi morskiey i 

korpusu z 5000 ludzi, którzy na wyraźną = 

proźbę Regenta, pod wodzą Kawalera Si- 

dneya Smith z Anglii wysłani bydź mieli. 
z Londynit d. +7. Marca. 

Na wiadomość o przybyciu do Londynu. 

‘Marezatka Duróc z propozycyami pokoju, pa. 



giery publiczne possły w górę o pół procentu, 
Głeszone , iż przywióz! własnoręczuy liet Ce< 
sarza Napoleona du naszego firóla, w któ- 
rym tenże inówi: Że, ponieważ _pokoy. 
w Niemczech przyszedł do skutku i przezza- 
Ślubienie się iego z Arcy - X'ężniczką austcy- 
acką mocniey iak kiedy zostdł ugeuntowany, 
niemasz Zadney przyczyny więcey, prowa- 
dzenia daley woyny między Fraucyą i An- 
glą.  Stemwsżyctkićm w wydziałe związków 
zagranicznych wyraźnie zaprzeczają, iżby 
miała bydź mowa o propczęcyach  pokolu, 
dodaiąc, iż depesze, które przywiózł przy- 

miany ieńców. 

UWIADOMIENIE. 
Minister Soraw Wewnętrznych - 

awiadomia niaieyszćóm W. Prefekta Depurtańentu 
Pozuańskiego, że N. Pan, na przetotenie }W. Miu 
nistra Sprawiedbwosci obiaśniaiąc dekr t swoy-de 
die 23. Czerwca r. z wagledem zarządzenia 'dobr 
Korony postanowić raczył; iz spory w rzeczach 

-. Ekonomii, 4 lasow dobr Kotony tyczących się, 
ktore pod rozpoznanie sądow cywiinych podpa- 
dałą, powinny bydź przez stronę powodową, 
wprzod na dni zo Kamerze domanialney JK. Mei 
podanemi, nim pożwy wydanemi bydź mogą, a 
to w celu uwiadozaienia Kamery, o' maigcey się 
rozpocząć sprawie, po upłynieniu zaś tego czasu, 
wolno test stronie, nie czekaiąc dlużcy, wydać 
pozwy do sędu cywilszgo. — Zechce przeto W, 
Prefekt we wszelkich podobnych wypaść mogą- 
cych przypadkach, stosownie postępować, i otym 
wyroku N. Pana, obywatelow swego Departa- 
mentu zawiadomić. — W Warszawie dnia 239 . 

ycznia roku I$ło. day ee 
e (3 Zuszczewski. 

i Netrebski, 

„W. Prefyjsta Departamenta © “ 
Pozteiwkiego. : 

" Obwieszczenie. 

i 

Prefeke Departamentu Poe 
> znańskiepo. Stosownie de resktypiu JW, Mini- 

Stra Skarbu d, d. 3I. Stycznia r. b. uwiadomia ni- 
*lneyszćm publiczność, aż Rięgi „pożyczki dobro- 

l : ba A 

320, ase 5 
* a 

oe as 
° « wolney, iichwata Rady Scznu d. d, 7.127. Maia roku 41808 za oblzucyami skarboweini pestano. wioney,, inż zamknięte zostały, i luż takowa da- * dey kontypuowaną nie będzie. W Poznacie dnia 

* 26. Marca 1810. z / 
UWIADOMIENIE. 

Prefekt Departamentu Poznańskiego. 
W s£utek.. reskryptu JW. Ministra spfiw Wee 

wnętrznych z dnia 1. t. m. uwiadomia „publiczność 
- źe mewolno nikomu od dezerterow obcezo Pah» 

bądź koni, rekwizys. 
stwa, przed woyskowemi, 
tow, bądź innych izęczy, Polakom użytecznempi bydź mogących, zakupować lub inoym gaosobem nabywać, . Ktokolwiek by tedy przeriwko ostrzec 
żeniu ninleyszemu postąpił, siarenczas sk ucek nies 

ie przyptsze. Poznań dnia 22, Marca I$io, Uwiadomienie, . Kodex Postępowania Sądowe» ; go. Cywilaego wyszedt z druku poprawny z zle- cenia JW. Ministra Sprawiedliwości. — Txsme _plarz ieden kosztuie at. polsk. 9. — Dosisć go “2 można w Kancellaryi nażęy podpisanego tłumacza 
ae wydawcy w Warszawie w. Pataca Maiszkowsk'ta przy ulicy Senatomkiey. 

„A. Kabęcki, Mecei:2s S.K.X W. Uwiadomienie. W Trzebnicy iako zatozoney fundacyi S. Jadwigi dla panien ; i klasztorze Cy= sters. 3 mile od. Wrocławia, 3 do’ § mil od poł: skiey granicy, będą się odtąd corocznie dwa targi na bydło, a to: pierwszy 8 dui po Bożym Ciele d. 
18. Czerwca r. b., drugi zaś Ww dzień 5, Jadwigi d, 15. Października odbywać. W Trzebnicy d. 21. Marca T$ro. © = © . Magistrat." Uwiadomienie, Któby żytżył sobie młyn woe dny, lab wiatraki kupić lub też wziąść na pachty, może się udać w tym zamiarze do Dobroiewa pod 
Ostrorogiem, do tamecznego Ekonoma, © * - Uwiadamienie,  Acaku r porter sądkami i bu. 
~relkami dostać moźna za słuszną cenę w Poznaniu na Dominikańskiey ulicy pod Nio; 37tu 

o EŃ : Ernesta Goldammera: - aBo przedania. Dnia 30, Kwietn'a ż rana o 9. godzinie będą w tuteyszym Sądzie Podszdkowskim - Kryminalnym sprzedane publicznie za gotów e pie. , miądze spra bey monecie para koni, 
diws 

„wół ieden, suknie kie i męskie, tinne rzeczy, nay wige - Sey daiącemu; wzywamy przeto ochotę maiących licytantow, ażeby się w dniu *«spomnionym w tu. , teyszym $. P. K..w izbie sqdowey stawili, W Po. 
znaniu dnia 22 Marca 1810. 

JK. Xcey Mei Sąd Podsędk, Kryminalny. 

Drukował „ Deker i Kompania. w Poznaniu. * 

: każ : przylemnaści ztąd wyniknąć mogących, Saar 302 * były tu oficer francuzki, t;czq sigiedynie wy-. b 
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